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Wdniu 3 kwietnia 1832 r. o godzinie 10 
ranney, w Kleparzu na Pędzichowie przy 
Krakowie w domu pod Ł. 140 sytuowanego, 
W drodze exekucyi sądowny, odbędzie się 
publiczna licytacya, na wydzierżawienie przy^ 
chodów i z domu pod L. jak wyżey, ato na 
lat trzy, to jest od 3 kwietnia 1832 roku do 
podobnegoz dnia i miesiąca w roku 1835.—  
Chęć Hej to wiać mających zaopatrzonych w Va- 
diuin zip. 30 podpisany, na czas i miejsce 
oznaczo ne zaprasza.

W  Krakowie dnia 27 Marca 1832 r.
Teodor Jaworski Kom. Sąd.

Rzeczy uległe prawnemu zajęciu,przez publi­
czną licytacją sprzedawane będą, mianowicie: 
dnia 2  kwietnia r. b. o godzin. 1 0  z rana w 
Sukiennicach krakowskich, serwis srebrny, 
łańcuchy ;zlote, zegarki kieszonkowe srebrne 
i złote, tabakiery srebrne, weby, stolarszczy— 
zna, oraz różne sprzętj domowe.

Kraków dnia 27 Marca 1832 r.
(3 razy) W . Dziarkowski kom. sąd

r  OLŚ  K A
"warszawa 2 6  Marca.

—  W  dniu wczorajszym zgromadzili się 
na pokoiach zamkowych u JO. X ięęia  Feld­

marszałka , jenerał gubernatora królestwa Pol­
skiego, członkowie rządu tymczasowego, Avyż- 
si urzędnicy do składu kommissyi rządowych 
należący, przybyli z województw prezesi 
iiommissyów ,sądóu7kryminaln^ch i trybunałów 
cywilnych , znakomici z woiewództw obywate­
le oraz wielu urzędników, ażeby stosownie do 
otrzymanego wezwania, bydź obecneih uroczy­
stemu ogłoszeniu manifestu N. Cesarza i Króla 
Jmci ( W gazecie wczorayszey umieszczony).

JO Feldmarszałek zabrał glos w języku 
rossyjskiin, któren przez radcę Tym owskie­
go, pełniącego obowiązki sekretarza jeneral- 
nego rządu tymczasowego królestwa Polskie­
go, w polskiem tluńiaczeniu odczytanym zo­
stał, jak następuje:

«Ńayjaśnieyszy Mikolay I. Cesarz W szech 
R ossyi, Król Polski, nasz naj milościwszy 
monarcha, w st.iłey troskliwości suujey, o 
dobro ludów, które Boska opatrzność pieczy 
jego powierzyła, zwrócił szezególniey uwa- 
wagd swoją laskayyą na smutne położenie 
kraju .ego , któren niewyrachowane poniósł 
klęski w skutku nieszczęsnego rokoszu, w znie­
conego przez buntowników7, którzy wszyst­
kie swe przysięgi złamali, nie pomnąc na 
dług wdzięczności jaki na nieb w kladały 
dobrodzieystwa zlane na królestwo Polskie,, 
przez wskrzesiciela imienia polskiego, b ło­
gosławionej7 pamięci Cesarza Alexandra.

Od chwili wzięcia Warszaw j ,  Pan nas2 
miłościwy ustanowił tymczasowy rzail, który 
po dziś dzień zawiadywał sprawami królem
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siwa a :wkrótce potem w manifeście swym z 
dnia 20 października (1 listopada 1831 roku 
Jego Cesarsko Królewska Mość raczył udzie­
lić zupełne przebaczenie tyin wszystkim któ­
rzy, wciągnieni byli wzbrodnicze przedsię­
wzięcie przez istotnych rokoszu sprawców-

»Kiedy dziś sprawy krajowe do poźąda- 
nego biegu przywrócone zostały, N. Cesarz 
i Król Jinć rozciągając życzliwą pieczołowi­
tość swoją na obłąkanych swych poddanych, 
raczył nadać królestwu Polskiemu now'y sta­
tut organiczny i zarząd więcey zastosowany 
do prawdziwych potrzeb i do właściwego do- ■ 
kra ludu.

Jego Cesarsko Królew:ska M ość raczył 
oraz mianować m n ie  Namiestnikiem swym 
w Królestwie.

W as wszystkich, Panowie, którzy tu zgro- - 
inadząni jesteście, wzywam, abyście uzyczy- 
U mi scczerey waszey p-amocy z zupełną 
wiernością ku prawemu tronowi, dla dopię­
cia szlachetnego i zbawiennego celu, jaki 
zamierza sobie Pan nasz naymilościwszy, 
tkliwy wszystkich: swych poddanych oyciec, 
to jest wzniesienia królestwa Polskiego do 
tego wysokiego stopnia wewnętrzney pomyśl­
ności, nieznaney przedtem, a którey szybkie 
rozwinięcie w czasie ostatnich lat 15, nie-- 
spodziewanym dla was samych było pudzi- 
Wienia przedmiotem.,,

Poczerń manifest J.C. K. Mości za rozka­
zem JO. Xięcia Feldmarszałka, przeczytany 
został w języku rossyjskini przez rzeczywi­
stego radcę stanu Samburskiego, pełniącego 
obowiązki dyrektora kaneelaryi JO. Xięcia 
Feldmarszałka, a w języku polskim przez 
radcę stanu Tymowskiego.

Następnie JO. X iąże Feldmarszałek na­
miestnik królewski pożegnawszy zgromadzo­
nych, udał się do kaplicy zainkowey na nanbożeń- 
stwo w czasie którego w katedralnein kościele 
S.Iana odbyło się także w obec władz k ra jo -- 
wych, delegowanych z województw obywate­
li i licznie zebraneypubliczności solenne na­
bożeństwo. Msz.ą Ś . celebrował JW . JX .
biskup Pawłoski sufragan i koadiutor deyece- 
zyi płockiey, w czasie teyże JX . kanonik K o­
towski po odczytaniu z ambony manifestu 
wspaniałomyślnego monarchy, przemówił do 
zgromadzonych w wyrazach pełnych 1'eligiy- - 
nego uczucia i wymowy, wystawiając sla- - 
chaczom łaskawość N. Cesarza, króla p ole ­
skiego, przewinienia W dobroci swey n iew y-- 
Czerpaney przebaczającego, a uszczęśliwię- - 
niem kraju berłu swemu podległego, jedynie 
zajętego; dowodząc oraz, iż jak władza kró­
lów  od Boga samego pochodzi, tak ludy W 
wierności ku monarchom, w ulpglości ich ro­
zkazom, wdzięczności niezachwianey za ich 
pieczołowitość i dobrodzieystwa, jedynie do 
trwałego szczęścia doyść mogą.

Zaintonowane przez JW . Celebransa: Te 
Denni' i zwykle modły za Najjaśniejszego 
1 ima i rodzinę jego  zakończyło nabożeństwo. .

Dnia tegoż odbj ło się ostatnie posiedzenie ■ 
rząnu tymczasowego, na którem rząd ten, 
py odczytaniu manifestu J.C.lf*Mości, oraz z

nowo nadenego królestwu Statutu Organi­
cznego, wyżey zamieszczonego, przez Namie­
stnika k.ólewskiego rozwiązany został Piw* 
wsze posiedzenie rady administracyiney kró­
lestwa, w którein władza ta instalowaną zo­
stanie, odbędzie się dnia 27 b. m.

®?csc jlicutąijotua.
A M E R Y K  C.

Z SOWEfiO YORKU ł  Lutego.
—  Donoszą zWasyngtona; że senat odrzu­

cił mianowanie pana Buran pełnomocnym mi­
nistrem Stanów ziednoczonych przy dworze 
londyńskim; na jednym z ostatnich posiedzeń 
zaś zatwierdził układ o wynagrodzenie za­
warty przez prezydenta z rządem francuzkieni-

—  Na posiedzeniu senatu 21  grudniu po­
lecone komitetoini skarbowemu zbadać: czyli- 
by niebyło stosownie ustanowić, że żaden ar­
tykuł wprowadzony, nie powinien opłacić nad 
2 0  i niemniey jak 1 0 - od sta wartości, tudzież 
urządzić pobór cła tak, iżby dochód nieprze- 
chodzil rocznie 15 milionów dollarów netto. 
W  izbie reprezentantów odczytano mowę pre­
zydenta tudzież rappoet sekretarza stanu, któ­
ry względem skargi posła francuzkiego. że z 
okrętu przybyłego z Martyniki do portu w New 
York zballastem, żądano cła jakie zwyczay- 
nie opłacają zagraniczne, co sprzeciwia się 
duchowi prawa, podług którego, francuzkie 
obowiązane okręty z portow Martyniki i Gua- 
deloupy, podwarunkami służącemi skutkom 
amerykańskim w Stanach zjednoczonych mają 
bydź przypuszczone.

—  O nieporozumieniach' zaszłych w gabi­
necie prezydenta Jacson powiada urzędowy 
dziennik G/obe: #Możemy zapewnić publiczność, 
że nigdy' niebyło mniey powodów do niepo­
rozumień w gabinebie jak właśnie teraz. Po­
między członkami administracyi istną nietyl- 
ko nnyserdecznieysze, nayprzyjaźnieysze sto­
sunki, lecz i w naywyszym stopnia zaufanie 
i przyjaźń. Objawiają oni swoje widoki o 
interessach publicznych, ściągająee się do ro­
zmaitych wydziałów, otwarcie i wolnotny- 
śłnie, a działanie zostawiają prezydentowi po- 
dlug jego  zdania. Sława i pomyślny skutek 
administracyi jest wojenny cel całego gabi­
netu. Dziennik American dodaje do tego U- 
wagę, że dawniey sława i pomyślność kraju, 
a nie adminisracji b jly  celem prac gabinetu.

—  W  izbie reprezentantów Stanu Wirginii 
podano niedawno petycją miasta Hanower, W 
Którey pioszono o ułatwienie wyzwalania i<>" 
sadzenia wolnych Negrów i oswobodzonych 
niewolników, tudzież o wyznaczenie summy* 
za którą możnaby co rok okupić pewną li­
czbę młodych niewolników; aby tym sposo­
bem rozpocząć wielkie dzieło emanuj1pacyi 
niewolników; nieszcząście niewoli b jl°  tanl 
skreślone bardzo ż jw jm i kolorami a prawo­
dawstwu przedstawiono usilną prośbę o my­
śleniu systemu, którjm bj k ra y  uwolniono s o- 
pniowo od naywiększey ohydy polnocgo a-.- 
inerykańskiego narodu.


